Kongres 20-lecia Samorządu Terytorialnego
Poznań, 8-9 marca 2010 r.

Ponad 1200 wójtów, burmistrzów, prezydentów, starostów i marszałków wzięło udział w obradach Kongresu 20-lecia Samorządu Terytorialnego w Poznaniu w dniach 8-9 marca 2010 r., który odbywał się w rocznicę uchwalenia ustawy o samorządzie terytorialnym.

Kongres przygotowało sześć korporacji samorządowych, tworzących stronę samorządową Komisji Wspólnej Rządu i Samorządu Terytorialnego – Związek Miast Polskich, Związek Powiatów Polskich, Związek Gmin Wiejskich RP, Związek Województw RP, Unia Miasteczek Polskich oraz Unia Metropolii Polskich.
W Kongresie uczestniczył prezydent RP, Lech Kaczyński, który podkreślał, że samorząd sprawdził się w Polsce i nie można przeciwstawiać państwa i samorządu, gdyż samorząd jest częścią władzy publicznej. Jego zdaniem,  samorząd gminny ma szeroki zakres kompetencji. - Byłem prezydentem Warszawy i chyba nigdy nie czułem tak wielkiej władzy w swoich rękach jak wtedy – wspominał prezydent. Przyznał, że jego osobiste poglądy na temat samorządu w ciągu ostatnich 20 lat uległy pewnej ewolucji. Tak, jak w 1990 roku był całkowicie za powołaniem samorządu gminnego, tak cechował go daleko posunięty sceptycyzm, gdy idzie o starostów jako organy wybieralne. W latach 1997–98 – jak się wyraził prezydent – wydawało mu się to pewną przesadą. - Dziś mamy starostów pochodzących z elekcji i Polska się od tego nie zawaliła – przyznał Lech Kaczyński.- Jak dotąd samorząd wojewódzki i powiatowy sprawdza się, choć wymaga większego upowszechnienia.
Podsumowania 20 lat samorządu dokonał Jan Olbrycht, poseł do Parlamentu Europejskiego, były burmistrz Cieszyna i marszałek województwa śląskiego, który zwrócił się do zebranych jako do ludzi samorządu. Ta kategoria odnosi się do tych, którzy zostali porwani ideą naprawiania Polski i za najważniejsze uznają ulepszanie zarządzania naszą Ojczyzną. Poseł podkreślał również, że samorząd jest immanentną częścią naszego państwa. W swoim wystąpieniu przypomniał najważniejsze momenty z - w sumie krótkiej - bo tylko 20-letniej historii samorządu w Polsce, zaczynając od I Krajowego Zjazdu Delegatów „Solidarności”, poprzez poszczególne etapy reformy. Polskie samorządy są obecnie najsilniejsze w Europie Środkowej. Dysponują prawie 10% PKB (razem samorządy polskie mają ponad 12 %), blisko milionem hektarów nieruchomości skomunalizowanych, które wcześniej stanowiły tzw. mienie państwowe.  - Od samego początku pojawiały się pewne nadregulacje prawne,  sztywne ramy i gorsety – mówił J. Olbrycht - Różnie bywało w ciągu tych 20 lat. Bardzo często samorządy wyraźnie, zdecydowanie i głośno, mówiły, że trzeba poprawić prawo, gdyż pewne rozwiązania są niekorzystne. Z perspektywy 20 lat należy powiedzieć, że potrzebne są pewne rozwiązania prawne:  standardy obliczania tych środków pochodzących z redystrybucji, które służą finansowaniu zadań własnych (dotyczy to przede wszystkim oświaty, a także pomocy społecznej), przyzwoita ustawa o planowaniu i zagospodarowaniu przestrzennym,  powiązanie podatku od nieruchomości z ich wartością, ustawa o rewitalizacji obszarów zdegradowanych, potrzebna nie tylko miastom, ustawa umożliwiającą koordynację rozwoju na obszarach metropolitalnych i w zespołach miejskich, dobra ustawa o odpadach komunalnych czy zwrot VAT-u płaconego z budżetów gmin od inwestycji publicznych. 
Do zgromadzonych samorządowców wystąpienia swoje skierowali premierzy-reformatorzy – Tadeusz Mazowiecki, a także prof. Jerzy Buzek (na telebimie), który wcześniej 7 marca w Poznaniu wygłosił wykład zatytułowany „Odrodzenia ducha, budowa wolności”, inaugurujący obchody XX rocznicy samorządu terytorialnego i spotkał się z przedstawicielami Zarządów organizacji samorządowych. 
Tadeusz Mazowiecki zwracał uwagę, że reforma samorządowa obok transformacji gospodarczej była najważniejszą z reform i najbardziej udaną. – Nie ma demokracji bez demokracji lokalnej – podkreślał premier. – Polska jest inna w dużej mierze dzięki samorządowi.  Wspomniał ludzi, którzy od początku usiłowali ideę samorządności wcielać w życie, m.in. Wojciecha Szczęsnego Kaczmarka, pierwszego prezydenta Poznania i prezesa ZMP. Jego zdaniem, proces reformy się jeszcze nie skończył. Samorządy powinny dbać o swój rozwój, pozycję w świecie, a zwłaszcza w Europie, oraz inspirować rozwój społeczeństwa obywatelskiego. 
Przewodniczący Parlamentu Europejskiego, Jerzy Buzek w swoim przesłaniu do samorządowców stwierdził: - Nasz projekt reformy samorządowej, wykorzystany w praktyce jako dogodna metoda odzyskiwania państwa przez obywateli, stanowi oryginalny przykład działania polskiej inteligencji, a równocześnie jedną z najskuteczniejszych metod dekomunizacji naszego życia publicznego.  To właśnie w samorządności wyraża się możliwość budowania wolności, której sens czuje się najlepiej wtedy, gdy można być za nią rzeczywiście współodpowiedzialnym. Dzięki decentralizacji i funkcjonalnemu zróżnicowaniu  struktur  państwa odpowiedzialnych za zarządzanie na poziomie lokalnym i regionalnym, Polska może obecnie lepiej wykorzystywać oddane jej do dyspozycji środki unijne. Jerzy Buzek zaznaczył, że odwrót od decentralizacji w takich dziedzinach jak ochrona zdrowia czy edukacja utrudnił proces absorpcji tych środków. Należy wzmocnić rolę instytucji powiatowych, które w przyszłości powinny kreować warunki rozwoju społecznego i gospodarczego na terenie swojego działania. 
Obecny na Kongresie marszałek Sejmu, Bronisław Komorowski zaznaczył, że reforma samorządowa to jest dowód na to, że można w polityce łączyć dwie ważne cechy: odwagę i rozsądek. Mądrość polityczną z polityczną determinacją. Podkreślał wizjonerską pracę, jaką w 1989 roku wykonał pierwszy, nieomal w pełni „solidarnościowy” Senat RP. - Największe zasługi mają ci, którzy wykonali konkretną pracę i którzy mieli odwagę przełamać i ustalenia „okrągłego stołu”, i stereotypy myślenia o tym, że Polska może się rozwijać tylko jako kraj zcentralizowany – mówił marszałek. Przypomniał rzecz ważną dla samorządności polskiej, ale i dla polskiego Sejmu, a mianowicie Czarną Procesję z kwietnia 1991 r. Zaowocowała ona zapisami w regulaminie Sejmu, na mocy których rozpatrywanie ustaw, powodujących zmiany w funkcjonowaniu samorządu terytorialnego, ma być poprzedzone zaciąganiem opinii organizacji samorządowych tworzących stroną samorządową Komisji Wspólnej Rządu i Samorządu Terytorialnego. 

- Senat traktuje samorząd terytorialny jak swoje dziecko – powiedział Marek Ziółkowski, wicemarszałek Senatu RP. -  Jest to dziecko niezwykle udane, które nawet przerosło to, co zamierzali jego ojcowie: inteligentne, przedsiębiorcze i umiejące dbać o dobro wspólne. Gratulował samorządowcom tego, że dzięki ich osiągnięciom są oni znacznie wyżej oceniani niż inne jednostki władzy publicznej „na górze”. Życzył uczestnikom Kongresu administracyjnej sprawności i dobrego zarządzania, a także jak najlepszych rozwiązań prawnych, a zwłaszcza przestrzegania zasady (tu zwrócił się do obecnych na sali ministrów), iż nie ma zadań bez pieniędzy. - Wy ludzie samorządu musicie postępować tak, by dobro wspólnoty lokalnej, waszej małej ojczyzny, było jednocześnie dobrem ojczyzny jako całości – apelował wicemarszałek.
W święcie „ludzi samorządu” w Poznaniu wzięli udział również: ojcowie samorządu – prof. Michał Kulesza, prof. Jerzy Regulski oraz prof. Jerzy Stępień oraz Jerzy Miller, minister spraw wewnętrznych i administracji, Katarzyna Hall, minister edukacji narodowej.

Kongresowi towarzyszyły walne zgromadzenia pięciu organizacji samorządowych. 

Róże Franciszki Cegielskiej, wyróżnienie dla najwybitniejszych osobowości środowiska samorządowego, z rąk prezydenta RP i męża F. Cegielskiej, otrzymali najwybitniejsi samorządowcy: Jan Olbrycht (poseł do PE), Jan Kozłowski (b. prezes Zarządu ZW RP), Krzysztof Sikora (przew. Sejmiku woj. kujawsko-pomorskiego), Marek Woźniak (marszałek województwa wielkopolskiego), Marek Miros (burmistrz Gołdapi, członek Zarządu ZMP), Kazimierz Pałasz (prezydent Konina, wiceprezes ZMP), Wojciech Szczurek (prezydent Gdyni), Krzysztof Iwaniuk (wiceprzewodniczący ZGW RP, wójt gminy Terespol), Marek Olszewski (wiceprzewodniczący ZGW RP, wójt gminy Lubicz), Mariusz Poznański (przewodniczący ZGW RP, wójt gminy Czerwonak), Stanisław Bodys (burmistrz Rejowca), Witold Krochmal (burmistrz Wołowa, prezes UMP), Marek Nawara (marszałek województwa małopolskiego), Paweł Adamowicz (prezydent Gdańska, prezes UMP), Ryszard Grobelny (prezydent Poznania, prezes ZMP), Piotr Uszok (prezydent Katowic, sekretarz UMP, współprzewodniczący KWRiST), Marzena Kempińska (starosta świecki, wiceprezes Zarządu ZPP), Kazimierz Kotowski (starosta opatowski, prezes Zarządu ZPP) i Janina Kwiecień (przewodnicząca Konwentu Powiatów woj. pomorskiego).


Drugiego dnia Kongresu odbyły się - Samorządowe Forum Kobiet, nad którym patronat objęła Maria Kaczyńska, oraz  panele tematyczne dotyczące: finansów, relacji między radą i organem wykonawczym, e-administracji w Polsce, oświaty oraz ochrony środowiska i infrastruktury. Postulaty wypracowane w trakcie obrad zostały zawarte w Deklaracji Kongresu 20-lecia Samorządu Terytorialnego, która została przyjęta przez zgromadzonych w Poznaniu samorządowców jednomyślnie.
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